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„Czerwona, Hiszpania” w gruzach

Wttrząsafóce Min; w (dobytym Giien
Z l i k w i d o w a n i e  o b l ę i ^ n i ć >  O  v i e n  o

Japonia zo stała  zap roszon a
na konferencją 9 mocarstw

P E P.PIG N A N , 21. 10. W iado­
m ość o z a ję c iu  G ijon p iz e z  w o j­
sk a  g en . F ran co  p o tw ierd za  s ię .

K oresp on d en t „ U n ited  P ress"  
p o d a je  n a stęp u ją ce  sz c z e g ó ły  u- 
padku G ijon . Z a jęc ie  teg o  m ia sta  
było  w yn ik iem  n iesp od ziew an ego  
n a ta rc ia , d okonanego  przez od­
d z ia ły  gen . F ran co  je sz c z e  przed  
św item .

autor w  B ilb ao  podał przez raa io , | w łudz s s tu r y jsk ic h  zo sta li, jak  
t e  o d d z ia ły  p o w sta ń cze  w  m ię - [‘donoszą  ra d io sta c je  p ow stań cze

I pzżary
dyk tator  Gijon,

Grameże
S o cja lis ty czn y  

B d a rm in o  T hom as, ju ż  w e  w to ­
rek w ieczó r  u tra c ił ca łk ow ic ie  
k on trolę  nad  m ctłoch em , złożo­
nym  z żyw io łów  k om u n istyczn ych  
B andy te  rozpoczęły  ju ż  w e  w to ­
rek  w ieczorem  bezkarne grab ie­
n ie  i w zn ieca n ie  pożarów  na 
p rzed m ieściach

Ostatni atak
O sta tn i a tak  p o w sta ń só w  w y ­

k on an y zo sta ł p rzez  kolum ny  
zmotory zow ane, k tóre  pokonały  
p rzestrzeń  o s ta tn ic h  k ilk u n a stu  
kilom etrów , d z ie lą cy ch  Ich od  
G ijon — po u su n ięc iu  barykad  
drzew n ych  i sk a ln ych , k tórym i 
co fa ją cy  a ię  a s tu ry jscy  „dynam i- 
teros"  u s iło w a li o p óźn ić  pochód  
p o w sta ń có w . O d d zia ły  gen . F ra n ­
co, w k racza jąc  do G ijon , za sta ły  
m iasto  to n ieom al ca łk ow ic ie  w y­
ludnione.*  N ie lic z n a  g arstk a  m ie­
szk ań ców  opow iada, i e  u b ieg ła  
noc b y ła  is tn y m  pieKłem .

M ieszk ań cy  o g a rn ięc i dziką pa­
n iką, zb ieg li przed bandam i g ra ­
b ieżców  w  ok o liczn e góry. Guber-

d zyczasie  p rze ję ły  ca łk o w ic ie  w ła ­
dzę w m ie śc ie  i przyw róciły  u,d i 
p oiząd ek . G łów ne s i ły  p ow stań ­
ców  t/k ro czą  do m ia sta  d z iś  w ie ­
czorem  lub ju tro  pano.

u jęc i na w yb rzeżu  b ask ijsn im  i 
w zięc i do n iew o li. Z b ieg łe  w e  
w torek  w ieczorem  z  G ijon w ład ze  
d otych czasow ego  rep u b lik ań sk ie­
go  reżim u w  G ijon, będące w  dro­
dze do jed n ego  z  p ortów  fra n cu ­
sk ich , zo sta ły  n a  p e łu y it  m orzu  
zatrzym ane przez  o k ręty  po­
w sta ń cze . Jed en  z par jwców  w raz  

,W m ię zy cza sie  rozgryw ają  s i ę . z  200 u c iek in ieram i zm uszono do

Wstrząsające sceny 
w Av3!es

w A v ile s  rozp acz liw e  scen y , gd yż  
ty s ią czn e  rzesze  u c iek in ieró w  i 
m ilic  in tów  p ragn ą  o p u śc ić  ten  
o sta tn i p ort rep u b lik ań sk i je szcze  
przed p rzyb yciem  zb liża ją cy ch  s ię  
s ię  p ow stań ców - W  krótk ich  od­
stępach  o p u czc ia ją  p ort ło d z ie  i 
o k rę ty  w io zą ce  se tk i u c iek in ie ­
rów , bez w idoku  d o ta /c ia  do in n e­
go portu , k tóryb y sk łon n y  był ich  
przyjąć. R ząd w  W a len cji drogą  
rad iow ą zw rócił s ię  do rządów  
fra n cu sk ieg o  i a n g ie lsk ieg o  z ape­
lem  o b jęc ia  och ron y  sta tk ó w  z u- 
ciek in ieram i na  p e łn ym  m orzu  
przez sw e  ok ręty  w ojenne,

Zlikwidowanie 
oblężenia Cucąc

P od  O viedo s iln e  od d zia ły  w oj­
ska regu larn ego , b iorące  od  15 
m ies ięc y  u d zia ł w  ob lężen iu  sto ­
lic y  A stu r ii, p rzesz ły  na  stro n ę  
w ojsk  gen . F ran co , w yraża jąc  
p ra g n ien ie  w a lczen ia  w  stere-

za w in ięc ia  do portu  w  S an tan d er.

O peracje  w ojen n e w ojsk  po­
w stań czych , dow odzonych  przez  
gen . A ran d a  zm ierzają  tym cza­
sem  do d e fin ity w n eg o  o c z y sz c z a ­
n ia  A stu r ii. J ea n a  z ko ium  po­
w sta ń czy ch  p rzep raw iła  s ię  przez  
rzekę N a lo n  na  zachód  od P rav ia  
i zn a jd u je  s ię  w  drodze do A v ile s  
na zachód  od G ijon. J e s t  to osta ­
tn i port, k tóry  je szcze  p ozosta ł w  
ręku w o jsk  rep u b lik ańsk ich . N a  
p o łu d n ie  od  In f ie s te s  ora* P o la  
J e  la  V ia n a  w a lk i toczą  s ię  d a lej, 
gd yż zn a jd u ją ce  a ię  tam  a stu ry j-  
czy cy  w  c h w ili te j je szcze  n ic  n ie  
w ied zą  o za jęciu  G ijon. W  c iągu  
pop ołu d n ia  p o w sta ń cy  m in ę li na  
w scn ód  cd  O ijon  m ie jsco w o śc i 
Som io ł Y a stia lo .

Zaoayda AviE(*s
GIJO N , 21. 10. Nacajoln”  do 

w od ca  w ojsk  p o w sta ń czy ch  n a  
fro n c ie  a stu ry jjk im  g en . A randa

brzeżu  a stu ry jsk im , zn a jd u jącego  
s ię  d o tych czas w  ręku  w ojsk  rzą ­
dow ych. A v ilo s  le ży  o 26 km na  
w sch ód  od G ijon  i  j e s t  drc gim  co  
do w ie lk o śc i p ortem  h iszp ań sk im .

TOK rO, 21. 10. P o se ł b e lg ijsk i  
w ręczy ł d ziś w  ja ro ń sk im  m in i­
ste r s tw ie  sp raw  ra gran iczn ych  
zap roszen ie  J ap on ii do u d zia łu  w
k on feren cji 9 -c iu  p ań stw  zw oła­
nej do B ru k se li. J ed n o cześn ie  po­
seł b e lg ijsk i przek azał także pro­
jek t porządku d zien n ego  nadcho­
dzącej k o n feren cji. P ro jek t ten  
j e s t  w  ob ecn ej c h w ili badany  
przez rzeczozn aw ców  Japońsk iego

M. S. Z.
D e fin ity w n a  d ecyzja  rządu  j** 

poń sk iego  co do u d zia łu  w  k o n f* ' 
ren c ji oczek iw a n a  je s t  j u z c z e  *  
b. tygod n iu . O gółem  p r z e w a ż *  

zd an ie, że  Jap o n ia  od rzu c i zapro­
szen ie . T ym  nie m niej n ie  Jesł 

w yk lu czon e, żc  rząd  ja p o ń sk i u* 
za leżn i sw oj u d zia ł w  k o n feren cji 
od u w zg lęd n ien ia  p ew n ych  Ic fś l*  
sp recyzow an ych  w arunków .

f t i t w a  o  S z a n n h a i  r o z  p © c ? , s i t a
Kontrctensywa wo sk chińskich

z?łtim ała się pud ogniom w ojsk iaoofisklch

gach p ow stań czych . T ym  sa m y m i zaw iad om ił, ż e  a z iś  o  godz. 18.30  
ob lężen ie  O vieao  zosta ło  zlik w i-1  w kroczyły w ojsk a  p o w sta ń cze  ao  
dow ane. W szy scy  człon k ow ie  J A v ilo s , jed y n eg o  p ortu  n a  wy-

A n g l i c y  e w a k u o w a l i  S i ^ r o n
Charles Tegart -  specjalista uśmierzania buntów

ockcmentferowany do Palestyny
JERO ZO LIM  A 21 10. Ze w zg lę - I publiczny n ie  zo sta n ie  w  P a lesty -

du na p od n iecon y  n a stró j, panu- | n ie  ca łk ow icie  p rzyw rócony, rząd
ją c y  w  H eb ron ie , w ła d ze  ew akuu  
w a ły  żon y  i d z iec i A n g i ków  do 
Jero zo lim y  u m ieszcza ją c  je  w  
Y . M. C. A .

W szy stk ie  w y c ieczk i tu ry s ty cz ­
n e  do P a le sty n y , organ izow an e  
za g ra n icą , zo sta ły  od w ołan e.

M in. k o lon ii O rm sby Gore za-  
K om unikow ał a z is ia j izb ie  gm in  
d ecyzję  rząou , i t  w y b itn y  a n g ie l­
sk i u rzędn ik  p o licy jn y  s ir  C har­
le s  T eg a rt, który ukaóeił akcję  
terro ry sty czn ą  H in d u sów  przed  
czterem ? la ty  w  B en g a li i  k tóry  
d oprow adził tę  p ro w in cję  In d ii 
b ry ty jsk ich  do ca łk ow itego  usp o­
kojenia,, odkom enderow any zo sta ­
je  do P a le s ty n y  jako  doradca ad ­
m in is tra c ji b ry ty jsk ie j w  sp ra ­
w ach  b ezp ieczeń stw a .

M in ister  k om u n ik acji o św ia d ­
czy ł ponadto, źe dopóki porządek

Kto redagował
Nr. 7 i 8 Płumyka?

K urator Z. N . P . p . M usio! ro­
z e s ła ł p ra sie  kom unikat, w  k tó ­
rym  zaw iad am ia , że  w  sk ład  ko­
m itetu  p ism  d z iec ięcy ch  Z. N . P 
w ch od zą  o b ecn ie  pp. Z. L ask ow ­
ska, Z. R cn ta ler , J a n in a  W asilew -  
eka, Z. W iśn iew sk i, M. W ojc ie ­
ch ow sk i, E . Jon  i J ; P o liń sk i i że. 
m im o tru d n o śc i tech n iczn y ch  u- 
dało  m a s ię  w y d a ć  N r. N r . 7 i  8 
„P łom yka".

W  odp ow iedzi na to o św ia d cze ­
n ie  p. M u sio ła  ukazało  s ię  w  „Ro­
botniku" o św iad czen ie  p racow n i­
ków  Z. N . P., k tórzy  stw ierd za ją , 
że N r. 7 i 8 „Płom yka' przygoto­
w y w a li je szcze  d aw n i w sp ó łp ra ­
cow n icy  red ak cji.

Spór o to, czy je  n azw isk a  f ig u ­
row ały  na N r . 7 i 8 „Płom yka"  
w ydaje s ię  być akcją  o d su n ię ­
tych  od w ład z  d zia łaczy  Z. N . P , 
zm ierza jącą  do skom prom itow a­
nia  p. M usio ła .

b ry ty jsk i n ie  p rzystąp i do m ian o­

w an ia  n ow ej k om isji, lak ą  zgod- 
n ie  z d ecyzją  rady L ig i w y s ła ć  
m a do P a lesty n y ,

SZANGHAJ, 21. 10. Po całonocnym  
intensywnym ognia artyleryjskim ł 
kuljmiotowym na odcinku Tazang ! 
Wangpu, Chińczycy rozpoczęli w  go ­
dzinach rannych wielką kontrofensy­
wę z  udziałem znacznej ilości wojsk, 
zoanle.n obserwatorów .neutralnych 
rozpoczyna aię obecnie walna bitwa 
o Suuighaj.

Chińczycy usflują zrównoważyć 
techniczną p.-zewagę Japończyków  
przez rzucenie do boju dużo liczniej­
szych oddziałów szturmowych. Już 
a  czwartek straty Chińczyków były 
bardzo poważne. Źródła chińskie oce­
niają je i>a 3500 zabitych i rannych 
Chińczycy twierdzą wprawdzie, że 
straty japońskie irie są mniejsze. Ogól 
nie sądzą, i e  nowa ofensywa pocią 
gnie jeszcze dotkliwsza straty dla 
Chińczyków.

Ofensywa chińska
Założeniem orensywy cmńsklej jest 

roziućnienie nacisku m  oadnl.u Ta 
zang i odcięcie stojących tam oddzia­
łów japońskich od ich bazy. W  tym 
celu kontrataki cnlńskie są skierowa­
ne w głównej mierze na tylne pozycje 
japońskie pod Huantang na północno- 
zachód od Tazangu. Dowództwo chiń­
skie twierdzi, i e  miejscowość nuang  
Czlacze cosud ponownie zajęta, a 
a iak wojsk japońskich na dworzec 
północny odparty.

Przez cały czas tych walk włeik' 
obszar, w którym leżą Tazang, „most 
8 znaków” oraz dworzec póhmcny 
znajdują się pod gęstym obstrzałem* 
karabinów maszynowych.” Wnioskują

ilzlelny strażnik D^cewEt‘,1
Z u c h  ' Ł .  . n & p a d  w f a i R i j r W w t c i y

na bank w Częstochowie
CZĘSTOCHOWA, 21. 10. Nocy u- 

biegiej JuKonano zuchwałego napadu 
ia  Spółdzielczy bank prze.nys.jwców  
i kupców przy uL Najśw, Marii Pan­
ny.

W lokalu banku pełnił nocny dyżur 
strażnik prywamej straży wartowni­
czej Jozef Gąsior, obchodząc powir 
rzoiie jego pieczy objekty, Okoio 
godz. 12-ej w oty  1 w -Mym gmachu 
zgasło światło W chwili, gdy strŁż- 
nik badał przyczyną przerwania do­
pływu prądu, usłyszą] podejrzane 
szmerj w  jednym z pokojów na par­
terze. Nacisnął wówczas sygnai ala 
mowy, lecz okazało się, że sygnał nie 
działa, gdyż druty Są jnzecięie.

Kierując *ię ku wejściu. Gąsior spo­
strzegł przy drzwiach pięciu osobni­
ków, którzy zaczęli już gospodarować 
w lokalu banku. Na widok strażnika 
wiamywacze rzucili się do ucieczki. 
Gąsior puścił się w pościg zs ucieka 
jącymi wraz z kilku przechodniami i 
oatrolem pollcii, który zjawił się nit ■ 
bawem zaalarmowany strzjłaim. 
Bandyci uciekając, ostrzeliwali się 
gęsto i korzystając z t  :mnośd, wszy

zdołaliscy, za wyjątkiem jednego, 
zbiec.

Ze vzglęuu na dobro ćledztwi 
nazwisko pochwyconego trzymane 
jest w tajemnicy, oocl dzenie ustali­
ło, ie  n._pud przygotowywano od 
dawnr gdyż włamywacze doskonal* 
zorientowali się w  rozkiadzk lokalu 
bankowego.

strażnika złoczyńcy wybiegli s  k lat­
ki schodowej n s podwórze i po odda­
niu przez strażnika wystrzału na po­
strach, rzucili się do ucieczki.

Przestępco i ud iło się wydostać z 
posegji, w której mieści się bank, na 
ciemną i bezludną o tej godzinie ulicę 
Wały Dwernickiego, gdzie zaalarmo­
wana policja przecięła im drogę od- 

Śłedztwo w sprawie nieudanego 1 wroti« i p i  krótkiej obustronnej strzt 
włamania ustaliło, że złoczyńców by- j lan.nie jednego z nich ujęła.
ło kilku. Dwu z nich stało w klatce j 
schodowej, prowadzącej do lokalu 
banku, pozostali zaś na podwórk, 
stall na czatach. S płosze ni prze

Aresztowanym okazał się znanj 
k. akowski kasiarz Józef Zdebski. Po 
licja^ prowadzi dochodzenia celem wy 
krycia Jegc zbiegłych wspólników.

K o m s ja  sądDwo-śieifcza Datia
przyczyny katastrofy pod rfodlinem

Zawieszenie
Kurowruka 

Urzędu Śledczego 
w Poznaniu

P O Z N A Ń , 21. 10. K ierow nik  
urzędu śled czego  p o lic ji p a ń stw o ­
w ej w  P ozn an iu , A lfo n s  N ow ak, 
zo sta ł za w ieszo n y  w  urzędow a­
niu. P e łn ił on sw o je  ob ow iązk i od  
1930 reku. Z a w ieszen ie  to  sto i w  
zw iązku  z n iedaw ną in sp ek cją  ko­
m endy p ozn ań sk iej p o lic ji, przez  
in sp ek tora  kom endy g łów n ej po- 

| l ic j i  p ań stw ow ej.

N a  m ie jscu  k a ta s tro fy  pod Ło­
m iankam i b a w iła  p ow tórn ie  ko­
m isja  sąd ow o * śled cza , bad ając  
śla d y  kół sam ochodów  i w ozów  
K om isja  tw ierd ziła , t e  ś la d y  kół 
lu rm an k i n ie  id ą  p rosto , lecz  ro­
b ią  n a g ły  sk rę t ku środkow i szo­
sy .

D alej kom isja  stw ierd z iła , że  
f urm anka, r którą n a stą p iło  zde­
rzen ie sam ochod u , w brew  p rzep i­
som  je c h a ła  bez la ta rn i, oraz, że  
kierow ca był zm uszon y w ym inąć  
dw u row erzystów  zn ajd u jących  
s ię  n a  szo s ie .

W strzym u jąc s ię  od w yrażan ia  
p rzedw czesnej o p in ii o p rzeb ie­
gu k a ta s tro fy  m u sim y rzu cić  na  
m arg in esie  tej k a ta s tro fy  parę  
uw ag . W  p ierw szym  rzęd zie  za ­
znaczyć n a leży , że gd yb y: row e­

rzyśc i je ch a li przep isow o praw ą  
stron ą —  n ie  za ję lib y  na  szero ­
kiej w  tym  m ie jscu  szo s ie , ty le  
m iejsca , aby ru tyn ow an y  k ierow ­
ca m u sia ł ich  om ijać , z jeżd ża jąc  
zbytn io  w  lew o ; gdyby w  ch w ili 
tak iej fu rm an k a  je c h a ła  rów ­
n ież  praw ą itr o r ą  szo sy  i b y ła  o- 
św ietlon a , n ie  w jecn a łb y  na  n ią  
sam ochód .

T ak czy in aczej, znów m eksy­
k ańsk ie sto su n k i na  sz o s ie  byty  
przyczyną k a ta stro fy , k osztu ją ­
cej życ ie  ludzk ie. Pom im o w zm o­
żonej kon tro li p o licy jn ej, pom i­
mo w sp ó łp racy  z organam i b e z - ! lon  polsk i, 
p ieczeń stw a  stow arzyszon ych  k ie  przybył do

z tego, i e  warnł piechoty są w  peł­
nym toku Chińczycy usiłowali rów­
nież w rejonie Czangc<.ual wbić klin 
we kom japoński koło Tazang.

Akcja l c truci wa
Wspierające akcję chińską lotnic­

two cnińskie przeprowadziło między 
innymi trzy ataki na Jangtsepu i Wu- 
sung, wzniecając liczne pożary. Ja­
pończycy ze swej strony przeszli do artylerię.

natarcm na zachód od K wangrt 
Ofensywa japońska rozwija aię u* 
drodze z Nasziang do Kiangtyln, któ* 
re zostało poprzeunio zoomba_dow»* 
ne przez samoloty japońskie. Po fM 
oierwszy Japończycy usiłują przem* 
nąć linię frontu w  kierunku zaiM *  
dntni. Po obu stronne n atald uyły k0* 
kakrotnle prowadzone przez płonąc* 
miejscowości bombardowane p>n*
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Kolej połtKin oujo-m anifżurska
przekazana Mandżurii

T O K IO , 21. 10. d p ecja m a  kom i­
sja  rady cesa rsk ie j p rzyję ła  pro­
jek t układu pom iędzy rządem  ja ­
pońsk im  a rządem  m andżursk im , 
na mocy k tórego  Jap o n ia  i^zena  
s ię  z dn. 1 g ru d n ia  br. p rzyw ileju  
ek sta ry to r ia in o śc i -dla sw y ch  oby­

w a te li, zam ieszK ałych w M an ­
dżurii i przekazuje rządow i m an ­
dżurskiem u zarząd k o lei p o łu dn i*  
w o - m an d żu rsk iej. P len arn e po­
sied zen ie  rady cesa rsk ie j, któr*  
zaap rob uje tek s t uk ładu , zb iurat 
s ię  w  d n iu  27 bm.

Dyplomata napadł dziennikarza
Pobicie współpracownika „Osuvra“
PARYŻ, 21. 10. Sfery dziennika r- 

akie Paryża zostały poruszone wia 
dom ością o napadzie na współpra­
cownika „ Deuvre" Andre Guerini. 
htóry w dzienniku tyw  ' p ro-adzł 
dział |>oUtykl we. nętrzne].

Red. Guerln został napadniętj 
przed gmachen redakcji przez Kapi­
tanę armii Veiiezueli Jose Joachima 
Jimeneza, który pobił Guerina la- 
gk i. Ponudem tego napadu był arty­

kuł Guerina w aatyijcznym  piśmi* 
„l«  Cannard Enchaine*4. W art7 kul* 
tym Guerin miał aię wyrazić w ipC- 
■ók obelżywy o artnii \  enezucłl- ‘

2Incydent wywołał tym więkanc 
wrażenie, ie  kpt. Jimenez, k tu i- zo ­
stał t/ysiany przez awój rząd d* 
szkoły saperón w Weraaiu, w ylegi­
tymował się par portem dyptom** 
ty tzn /m .

Dwugodzinny strajk d e m o n rlra c y w
w przemyśle

Ł oD Ż , z l .  10 N a  podietiZ tniu ełow cam i dop row adzi do po-
Zarządu Związku M ajstrów  F a ­
bryczn ych  p o stan ow ion o  prokla­
m ow ać stra jk  p ro tes ta cy jn y  w e  
w szy stk ich  fab ryk ach  w łó k ien n i­
czych, o ile  k on feren cja  z  przem y

rozu m ien ia .

S tra jk  m a trw a ć  2 g od zin y  d la  
każdej zm ian y  t  J. od godz. 11 aa 
13-tej i od 15 do 17-tej.

Onodaikowanie tow arzystw  akcyinyclr
umożjfwf Wiochom zbro.enia

RZYM, 21. 10. R ada m in istrów  
u ch w aliła  d z iś n ad zw ycza jn y  10- 
or ocen  to wy p od atek  od k ap ita łów  
to w a rzy stw  a k cy jn y ch . W edle ob 
liczeń  o fic ja ln y ch , podatek  ten  
w in ien  p rzy n ieść  około  5 m ilia r ­
dów  lirów , k tóre zostan ą  w p ła co ­
n e ra tam i do dn ia  10 c: erw ca  
1940 r. R ów n ocześn ie  rad a  m in i­
strów u ch w a liła  reform ę n iek tó ­
rych  podatków  p ośred n ich , które  
w rezu lta c ie  w in n y  dać sk arbow i 
p a ń stw a  przeszło  jed en  m iliard

Prez. Lebrun
w pawilonie coisflm

row ców , w ynadki n a stęp u ją  jeden  
po drugim . Spraw ą a n a rch ii n a  
naszych  szosach  zajm iem y s ię  w  
najb liższym  czasie  ob szern iej.

P rezyd en t republik i fran cu sk iej  
L ebi un, który ju ż  dw ukrotn ie  
zw ied za ł w ieczoram i in c o g r ito  te­
ren  w y sta w o w y , od w ied zi1 paw i- 

Prezycsent L ebrun  
paw ilon u  p o lsk iego

w raz z kom isarzem  gen era ln ym  
w ystaw y p. L abbe i p ow itan y  zo­
s ta ł przy w ejśc iu  przez am b. Łu- 
k a siew icza

w ięce j n iż  d o ty ch cza s . O bie te  
o p eracje  m ają na ce lu  p ok rycie  
d eficy tu  b u d żetow ego, który w y­
n ió s ł o sta tn io  31/ .  m iliarda. N ow e  
podatk i u zasau n ion e są  k on iecz­
n o śc ią  zagosp od arow an ia  im pe­
rium  k o lon ia ln ego  oraz pokry­
c iem  k osztów  zb rojeń .

M!n. Schmidt
przybędzie do Warszawy

W IE D E Ń , 21. 10, Do W arszaw y  
przybędzie w p rzyszłym  tygod n iu  
m in ister  sp raw  za g ra n iczn y ch  
A u str ii G w ido Sch m idt. W izyta  
ta  n ie  b ęd zie  m ia ła  ch arak teru  
p o lity czn eg o , a jed y n ie  k u rtu azyj­
ny. P odeza3 d w u d n iow ego  pobytu  
m m . Schm idta  w W arszaw ie pod­
p isana* zo sta n ie  k o n w en cia  ku l­
tu ra ln a  polsko -  au str iack a .

Pam ętaj
o feeirobctnych 
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I piętro Tel. 8-1S-33 ZarząJ i Dziat Ogłoszeń: Al. jerozolimska 3 a, teL 727-33. Konto P. K. O 2340o
Skrzynka Poczto >va 745. Adres telegraficzny -  'tBC Warszawa.

PRZEDSTAWICIELSTWA: Łódź. Piotrkowska 103 Tel 1 11 -44. Biuro czynne w godz. 10— 13 I 15-18. Poznań.
?7 Grudnia 2, Włocławek, Cyganki 34, tel. 135.

PRENUMERATA: miejscowa (z odnoszeniem do iomu) I na prowincji zł. 2.3C miesięcznie: wydanie B wraz 
z dziełami Sienkie wicza z.. 3.J0 .. iesięcznie. Za granic? zt. 4.00. Wyd. B (z psemią książkową) zł. 5.50 
W Austrii, Czechosłowacji. IV. M. Gdańsku I na Węgrzech cent. prerimeraty jak w kraju.

C f ^ l  I Y  za ‘nll:‘isce wysoKuści I milimetra przez szerokość lednei szpat-
i fy (na wszystkich stronach po 5 szpaiti: na I-ej strome — I zt.

w tekście (wśród artykułów) 70 gr., w reklamach (wśród ogłoszeń) — 50 gr na osiatmei stronie — 
?C <*r Narutki reklamowe -  1 z) Komunikaty 1 wyjaśn enta — 1.50 zł.t opiSy specjalne — 3 *ł lekarskie 
30 gr Nektologia do 30 gr Drobne po 20 gr za wyraz, duże litery w ogłoszeniach „drobnych" liczy się za 
oddzielne wyrazy — tłusty druk — podwójn-e. Notatki reklamowe oznacza sw cytrą (N.) a komunikaty —
wyjaśnienia cyfrą (K.). Za terminy druku ogłoszeń Administracja nie odpowiada.

Dzla) ogłoszeń: Aleja Jerozolimska 3 a — biuro czynne od godz. 9 rano do 6 w;ecz T e l 72733.

W yd aw ca: Spółka W ydaw nicza „A BC ” Sp. z ogr. odp.

R fc<U ktę>r n ą  c i e l n y  d r ,  W o j c i e c h  ó a i e s l a O r u L  L i t e r a c k a  S ,  z & 9,  W t r e ł a w a ,  A l .  J e r o z o l im s k a  i a * R ea a k to i od p u w ied zia lu y  K azim ierz  B ubińald


